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Powstanie w Irlandyi.
SSTic ttlc^a. wął-jrfi^oaoi, zo rząd. aagielsiki stła- 

mi powołani© w  Irlanldyi, ale tnie zd<da» uaunąć 
ani W. k raju , 'ani tein Iwdzłiej za, graiiicą tog© 
wtmzeuiai,' k tó re ztowualo wywołaine zbroinym 
m chem  irlaii, IzkLu nie prz-etci-wko tem u lub o- 
wemc rządowi, ale wprost przeciwka Anglii, 
T t iwwreł sprawozdania, które, pojaw iły się Yt 
prasie angielskiej za pozwoleniem cenzury, 
świadczą, dosadnie, że, p ło ż e n ie  W Iriandyi' jest 
• wiele WytyczniejsziO, ta i bo ministrowie an  
g.else.y przed- tuwiiają w obu Izbanh. pam-meni/u. 
Ola przeci wWUrów' lolyecae-gio gabLaebu koalicyj­
nego w ypadki w  Irlanayi są pożądany]!, środ­
kiem do  obalenia rządiu, ale gdyiby na wet u- 
stąpit gabinet Agjuitha. i 'sesaretarz słaniu u la  
Lriumdyi, Birrel i wicekról Irlandyi, lord Wiilm- 
!x»uie —  to piwd/i ko stosunek Irlandyi do  Aa1- 
Srli* nic uiegtiiie zaiaiuej ziiuiauic. Jeaed  dzis-toj

- wróg Irktndyi i ,.hioimmile‘u“, sir Caison, iiu-
- (faież przyw ódca naey onalistów Mandzldch, 

HeUmoińd, „dą. ręka w* ‘rękę i napierają rząd, tio 
jednak « głębi isercta, każdego iGafiid&zyika, tli 
się iskra wiekto-woj ‘liienaMwi do- Anglików'.

Zh(dw*niein joto twierdzenie, jakoby w krwa­
wych wSiftach z Wojskiem angieMńem brali u- 
d»lai tylko członkowie rewlolueyjnej organissa- 

' cyj ,y,in-fem‘ . .Stiwierdzonen. już został©, że za- 
likleh rewolucyjny, wywolwny przez ,,siu-fein-“, 
■tPzybml do pewiiiego stopnia c e c h ę  r u c h u  
1 u d o w' e g  o, k t ó r y  o g a r n ą ł  z n  a- 
^ z xi ą. c z ę ś ć  k r a j u ,  zwheszam Irkradyę
zachodnią.. ----Sjfe

Dzisiaj Lokatorem. i wodzeni -narodowym dla 
tych nawet. Iraindozylców, którzy śnie biorą, u- 
działu w ru/cliu rtwlotocyjmym, 'j«ót, nie Rodmodd, 
ieez sur Roger Oase-ment. Bttiseaj Redniond u- 
ahodzi w IrMidyi niickdwie za zdrajcę z tego 
wowlóidu, że niiżąfl:a® i popierał barn wicrbunek 
oarrotalkówi do :unfii( angielskiej, Anglicy do- 
* a«ajJł się ukarania śmiercią Oaseinenła, ale 
raąci 'nie_cl.ee IwOrzyt męcownnika i pogł biać
przepaści pomiędzy Jrlandyą i Aiagtią..

r -icahmy -maszyBi-owe zrobką '■woje j Anglicy 
zwyciężą'-. hmatóS&io vr likundyi iitokój, ale pc.- 

corny, Idand-czycy będą czekali S  dalszą chwi­
le porach udku. Ladn-ość Maudyi widzi, że tak  
zwania antclneniia, którą przyznaje temu krajn 
”4 „homerule” 'pod grozą wojny, stała się. ubo- 
ioą ‘że -daisiaj piim e nad rządem górę taki Car- 
^cai, łotory kwct:'tyę iMandzicą chce rozwiązać za 
i«J...y0ą ua-netu.'W obec tego uuw&t luuiarko- 

Irlandczycy oa-wrócili się od mary autJ'.uv 
nuezuej i jwiwatwlóją sobie z rozipaiezlir ą deter- 
min-wya, że trzeba oderwać -się od Anglii za 
wszelką cenę. Asąu.th wiedział, jakie -prądy 
fnrtują w Irkudyi, jeżeli nie zaprowadził tam 
nawet pierwszego, ograniczonego oboyrtązlku 
służoy wlojsko-wej. Uczynił dla irlandyi wyją­
tek nie z sympatyii, ale pod przymusom.

Rząd nic, właściwie nie uczynił, ażeby sobie 
kieduać Irlawdlcz.>ków — co gors®* zaś, oCJzy- 
wiśc-ie dla rządu, nie inożi nic uczynić, Zbliża, 
-tę di ugii B-ok wn fn.y i Anglia doczekała się woj- 

ny domowej. Ile jej iiaj-rio wszy front bojowy.
(del c. k. Biura k»rogp.)

Loudyn, 1 maja. 
(•"ó kwotuia). Urzędowo: Położenie w" Dtrbli- 

»ie jest o wiele korzystniejszem. W głębi kra- 
•“ pozostaje ieszcze wicie do uczynienia. Wy- 
,n5*gac to będzie pewnego czasu. aie. jak  ko 
"miiderujący oficer ma nadzieję, powstanie u- 

(l- Wczoraj w nocy wysiali przewódcy po- 
-aucowr Duolma do Komiietdw pow dadczych 

w fozmaitych oKręgach postów % poleceniem 
doddania s^j. Duchowieństwo i irlandzka nołi- 

Czynią wszystko możliwe, celem rozsze-
- rze-nia vviadomoś(‘.i o tem poleceniu. W samym

> «mit poddali się dobrowolnie powstańcy w 
S ówiiyn, bastyonie. Dotąd ujęto 707 osób. Po- 
'  Uu°Jr ^ Enuescorthy i Ashbourne wysłali de- 

,Vę do Londynu, gdyż nie wierayli posel- 
f^Wu z Lubiiua' z poleceniem poddania się. — 
tyiuezast.wo fianuje zawieszenie broni. Zresztą 
położenie jest- normalne.

• _ * x • a,v>, * --x.* ‘ r .*/. .► . • • , #%' fc-

120.003 potdstańeoti) incntłsi(i:h.
fTel. u l. ,,J owej Reformy”,)

c . . .  Wiedeń, 1 maja.
»SpBA«'Ozdawca londyńskiego dziennika >.D;ti- 

ij- Maik; donosi, że uiganizacya, i-łSin-foinc: za- 
,łr; a dynam it podstępnie z kamieniołomów. 

Dublinie jest I 20 d00 uzbrojonych oo-
- W»łąńeów.

dv v •C' l'a ł’*u iHVi'h i zabity cii jest znaczna, mie- 
• lll,l.vmi zgineio kilku sędziów pokoju, 

ę, Wiedeń, 1 m aja.
Pe.dia^1!' un<1 Monlags-Zcitungi- donosi z K 0-

f c o te ^ i  z Irlandyi, w piątek i so-
yy -Idadowały tam nowe wojska.

* h # W '' ° l 'n 'v'ada,! naocznych świadków, po- 
; r ' uór w Dublinie urządzili rowy strzeleckie

- Mząuzają Karabinami maszynowyini.
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Echa ataku na Lowustutt.
Berlin, 1 maja.

^Lo-Kal-Anzeigor:: donosi z Hagi: w-Timesc, o- 
mawiająe ostatni a tak  niemiecki na Lowestoft, 
donoszą.,-źe pocisk', jakie padły na m usto, 
wzniechy w dwóch dzielnicach ogromny pożar. 
W południowej dzielnicy miasta spłonęło lub 
zostało zburzonych 30 uomow. W dzielnicy 
przemysłowej zniszczonych zostało 12 sklepów. 
Ogółem pociski niemieckie uszkodziły wr Lo­
westoft 240 domów. a

,3?
O.drzymie pożary w Dublinie.

j M o s i  ^ “ŁiSSSiii:
ciaJn1 ? zne *  Dubl¥Ile trw m  W dalszymłgu . Szkody, powstałe w Dublinie wskutek' 

WalL, zwłaszcza pożarów, są ogromne VI 
jj*iKu ulicach jeszcze 28 kwietnia «zaiatj ol- 
"•^ymie pożary.

m n nimii n, fAT*K*' frii 11711,11 mm \m

RtiTsti zygr joie wojny światowej.
Kolonia, 1 maja.

>Koelu. Ztg,« donosi; iPulkoumik Slłood, o- 
mówiirszy w kwietniowym zeszycie czasopisma 
> Quarteriy Review« -walKi kiilcu ostatnich nwe- 
sięcy, przychodzi do przekonania, że dla An­
glii neaą dotkliwym ciosem warunki poKojowe, 
jakie Niemcy postawią zwyciężonym sprzymie­
rzeńcom Anglii. Niemcy zażądaią odstąpienia 
im okupowanych terytoryów, pomyślnych tra- 
ktaitów handlotw ych i zażąuają zerwania sto­
sunków handlowych z Anglią. Później — -o- 
świadtza pułkownik Bl-ood — Niemcy nęaą 
mogli zaatakować nas w Egipcie i na Wscho- 
azie. Anglicy zaś 'będą mogli tylko tam dzia­
łać, dokąd będą sięgać armaty ich okrętów. 
Niemcy mogą zwyciężyć Anglię także i na mo- 
m i.

Połowiczneini metodami nie zwyciężymy. 
Wojna rozstrzygnie się ostatecznie na  lądzie, a
zwycięstwo przypadnie tej stronie, (która wy­
stawi większą armię i potrafi ją lepiej wyzy­
skać, Z czasu i z innych środków pomocni­
czych mogą korzystać tylko ci, którzy potrafią 
j i najlepiej wyzyskać. W tym kierunku robi­
liśmy z reguły same błędy. Pozwoliliśmy nie- 

rz>j delowi swba ie rrv a :, zamiast go uprze­
dzić. Itzad nasz kierowca! się opinią publiczną, 
zamiast prowadzić zdecydowaną politykę. Oz as 
najwyższy, aby metody dotychczasowe porzu­
cić, gdyz kryzys nie da na siebie już długo 
czekać.

i 4 łó iu i^ d f  r e ^ j s l l .
l*srł»«s> *. k. Biur* koraap.)

Wiedeń, 1 maja.
Rosyjski biuletyn % 29 kwietnia: Poid wsią 

Gino.Aa, na zachód od Dźwuuska, posunęliśmy 
się znowu trochę naprzód. Na północ od jezio­
ra Dryswiat.y artyleiya zestrzeliła nieprzyja­
cielski samolot, który spadł poza liniami nie- 
pivyjacielakiemi. Niemieckie statk i powńelrzne 
m icily  110 bomb na wiets Ostrów, 21 klui na 
północny wschód od Stoiboczu, i zabiły htfku 
jeńców austryaekicli.

Nad -Strypą, na południ'.1iwy za Miód od d'ar- 
nopola, zbliżyły się nasze woj tka niepostrzeże­
nie do wojsk aiistryackich. znajdujących się lia 
wzgórzach na w&jbod od Bohatkowic (38 kim. 
na ipółnoo od Buezaeza), zaatakonraly ich ba­
gnetami i wtargnęły do nieprzyjacielskich ro- 
wow strzeleckich, wykluły część przeciwników' 
i wzięły do niewoli 1 oficera i 62 żołnierzy, po- 
czem cofnęły się, z.niszezywrszy roboty nieprzy­
jacielskie. Około 5 rano |>róbował nieprzyjaciel 
kontrataku, lecz został naszym ogniem po­
wstrzymany, poczem my znowu .poszliśmy do 
ataku, spędziliśmy ich i wzicliśmj G nicran- 
uych, a 20 rannych jeńców. Wogóle w tych 
walkach wrzięto do niewmli l  oiicera i 90 żołnie­
rzy austryaekicli, zdobyło 111 karabinów', dwue 
ski zynie z granatami ręcznymi i rówmiez tyle 
materyałów. * _ _ _ _ _

Burzliwe zdjscla u Izbie taiciuklei.
Zurych, l maja.

Dzienniki szwajcarskie donoszą % Paryzs: 
Wt-dle doniesienia s-Eebo de FaiLsc, ’dep. Ral- 
fin-Dugenz zgłosił na ostatniem posiedzeniu 
Izby deputowanych następujące inVrpelacyc:

Ilu żołnierzy francuskich poległo od początku 
wojny do d l marca 191G? Jakie ;są zapalry wa- 
nia rządu w- sprawie końca wojny i sposobu 
jej zakończenia?

Zapytania te w} wohiy wr Izbie_ ogromne 
wzburzenie, t.ak, że prez^ydent imuusial inteiipe- 
lant.owri, który doma-gal się natychmiastowej 
odpowiedzi, odebrać gloc

Sfwty angielskie t  froncie m \ ń ń .
(Tel. wl. ..Nowej Reformy”.)

Wiedeń, 1 maja.
»Sonn- und Moatags-Zctungc donosi z Bu­

dapesztu: -.
»A Nap . na podstawńe wiadomości z Kon­

stanty no pola,. stwierdza, że w a/kcyi wojennej 
o Bagdad, (tudzież w walkiu-b pod -Ktesifonem i 
Kut-el-Amarą, stracili Angliej db.tlOO ludzi.

rtonfereneya sojpoautzd koallcyr.
Frankfurt 1 maja. 

^Frankfurter Zoitung« donosi pośrednio z 
Paryża: °

MiędzyparkunonUinią k-onferencya gospodar­
cza koalicyi w Paryżu, ukończywszy sw oje ©- 
brady i urządziwszy szereg bankietów, uchwa­
liła odbyć następną konlerencyę w duiu 1 paź­
dziernika w' Rzymie, dalszą zaś konferencyę w 
Londynie.

»Tempsc, omawiając obrady koaferencyi, 
stwieraza, że kosya i Japonia nie miały na Kon- 
fereacyi przedstawicieli. Mikołaj Rafałowicz od­
czytał na konferencyi telegram, donoszący ze 
z powodu spóźnionego zamknięcia- rosyiskiej 
Diuny i Rady państwa, przedstawiciele Rosyi 
nip mogli na czas wyjecliać i musiti' wyrzec się 
uczestnictwa w obradach.

(Tel. o. k. Biura koreap.J.
Zurych, l  inaja. 

Na konferencyi paiyskiej wTgł°-’d ' delegaci 
fi-ancuscy szereg referatów o kwestyaeli, doty­
czących stosunków' po wojnie. Przyjęto nastę­
pnie zaproponowane' porządki dzienne bez ly- 
skusyi i poczem dopiero delegaci włoscy.mogli 
wyluszc-zyć'swoje żale.- Dep. Drago i bfSwilor 
Marconi żalili się .ia Anglię, że wyz^skiije W.o- 
chy przez wysokie taryfy i frachty okrętewe 
i w tro  sposób rujnuje zuaezue inteicsy w r • 
skie. Senator Fr rraris wyraził iirzekonanie, r/Ą 
AnSia wobec Wioch, które za nią ku-w prze­
lewają, zachowa się % wuększą życ/hwoscią 
praktyczną niż wobec neutralnych, którzy są 
tylko wńdząnu. Na ostaht-ieni posiedzeniu kón- 
ferencyi Luzzati w y r a z i ł  życzenie, iżehy sprzy­
mierzeni dali włoskim pieniądzom lepszy kurs 
i powołali do życia .instytui yc wspólnych cze­
ków angielsko-franciisko-i-osyjsko-włoskieh.

Równocześnie odbyła się w Paryżu konfe- 
renoya <m-ięd/.yi>arlamentaraa w sprawie udare­
mnienia zniżania plac robotniczych przez imi- 
grujac.yeh robotników', lecz wskutek .słabego 
udziału robotniozych organizacyj nie pt.wzieia 
uchwal.

.■i
v

Minister dla Galicyi nie mógł przybyć na po­
siedzenie Koła z powodu chwilowego niedoma­
gania na zdrowiu.

Przystępując do porządku dziennego, złożył 
prezes Fola  wyczerpujące sprawozdanię o sta­
nie wszystkich ważniejszych spraw krajowych.

Nad sprawozdaniem tem wywiązała się dłuż­
sza dyskusya, której przebieg ogłoszony bę­
dzie w dalszymi komunikacie.

Uwięzieni posia,
(T e l . v't. ,,Nviw oj H cfcru iiy ” .)

* Wiedeń, l maja.
Dzienniki tutejs/.e donoszą z Badapcsztu: 
Poseł do Sejniu wygiciskiego Iwrani a, prze­

ciw któremu toczy się proces na tle dostaw do 
wojska zastał uwięziony.

M ii  n i m  Iioiiii i i  M g
(Teł. wl.;ę|Nowej Reformy”.)

Sofia, 1 maja. 
Ja k  donosi ->Ut.ro z Afm , następca tronu 

grecuięgo wyjechał do Berlina drogą m So»ię*

Pożegnanie bar. Dilera 
z ludnością gen.-gubertiatorstwa.

■Pisma, wycliodzące w okupacyi mus Ir. .Kroi 
Pol., donoszą:

Jego o. i k. Apostolska Mość, mój Najmilo- 
ściwszy Pan, raczył najlaskawioj zamianowmć 
umie namiestnikiem 'Galicyi, Ustępuje przeto 
ze stanowiska general-gubeniatora.

Nie łatwo przychodzi mi opuścić ten kraj, do 
którego tak się przyumązałem.

Zarząd' wojskowy starał się pod mojem kie­
rownictwem według’ możności łagodzm w tym 
kraju skutki wojny, wspomagać w obecnych 
ciężkich czasach warstwy ludności, potrzebują­
ce pomocy, jakoteż, o ile okoliczności iu  to 
pozwalają! sprowadzić na normalne tory gospo­
darcze i kulturalne życie tego kraju. Dalszy 
ciąg tej pracy' składam z calem y  a ufaniem v 
ręce mego następcy''. •' .

Wielu z pomiędzy Was popierało mnie (gorli­
wie i ofiarnie w pracy dla dobra publicznego. 
Tymi w'szy'stkiin dziękuję za to w' imieniu w l a ł  
snem i ogółu.

P o w a g a ,  zdo lnośc i  i go r l iw o ść ,  k tó re  p r z y  tej 
wspólnej pracy u wielu obywateli kraju z rado­
ścią stwierdziłem, pozawalają powziąć jak najle­
psze nadzieje co do przyszłości tego kraju.

Dziękuję również całej ludności za jej pra­
wne że bez wyjątku nienaganne zachowanie się.

Żegnani Was zatem ...eiJeczuic i życzę temu 
kraju blogoskiTweńslwa Bożpgo; oby się pięk- 
niq razwdjal i doznał szczę.sUwei przyszłości.

L u b 1 i n. w> kwietnia 1916 r. *
Eiyk bar. D i 11 e r, w ,r .‘ geneiul-niajor.

Ptiar u łfiRtnduel fibryce ta i.
rr«i. *. u. Bum *••»,).

Cherbourg, 1 maja. 
(Ag. H,'vąsa). Pożar zniszczył częściowo fa-1 

brykę w Mielles, filię firniy Greuzol. Powód ipaN# 
żaru nie zna ay. Szkoda jest Aiacana ,

QS. S'

im  jo t t 1  w Kralswie
Dnia 1 maja b. r. odbyło się w sali R;i(Jy 

niiojskicj w' Krakowie pod przermlnickwem pre­
zesa Bilińskiego po; icdzeuie Kota polsniego,

' y obecności 52 członkow Koła, tudzież 
G członków TzJby paw ów i 5 oaslńw scimowyich,

KRONIKA.
KraKów, 1 maja.

Pierwsza bui-za wioseima przeelfe dzisiaj nad 
Krakowem. Po względnie pogudnym .poranku, o 
kolo pobiduia niebo się zawlokło zupełnie climu- 
jfSuM, cs których lunął lószcz, a wśród zapadłego 
nagle .prawic 'zmroku 'zajaśniała błyskawica i roz­
legły się grzmoty

Pogrzeb ś. p. ks. dra Stefana Pawlickiego, by 
lego profesora i rektora uniwersytetu krakow­
skiego, odbył vsię dzisiaj rano z kościoła O. O. 
żmartwychwstauców na cmentarz rakowiek .
W simitnyni obrzędzie pogrzebowym wziąt udział 
cały senat Wszechnicy Jagiollońsidej z rektorom 
drem Kostancckim, profesorowie, liczni uczniowde 
zmarłego, duchowieństwo świeckie i zakonne, 
wreszcie rzesze pubhcznośN. Zwioki spoczywały 
na katafalku w hościcie O. O. Zmartwychwstań 
ców. Po inszy świętej i egzekwiach, odprawionych 
przez ks. biskupa Sapiehę, ruszył kondukt po 
grzębowy na cmentarz. Eksportowali kŝ . ł>is up 
Nowak, 'przed kościołem pożegnał zmarłego imie­
niem uniw ersytetu rektor dr K os t a n o c L i.

.Spis 19—50-letm'ch pospolitaków. Iizisiaj w 
polarnie pojiwito się na niurach imiaRth- ogpaaze- 
nic w -sfprawie spięli 19-—50-lotnieh po-spoi-itaków'. 
Edją się oni c.glosić do magistratu do osobnych 15 
biur po odbiór Icgilymacyi w dniach <cd 2—5 maja. 
Przegląd rospoosi^ sie jro 32 b. ai 

Tydzień Czerwonego Krzyża. W dniu dzisiej-
szjrm młodzież k/.ikow-^kięli szkój, średnich i wy- 
uzia!owrycił roznosi po wszyslkirli domach ud?- 
zwy, wzywające do zapisyw ania się na członków 
Czerwonego Krzyża i do składania jednorazo 
wych datków' na cel powyższy. Młodzież szkolna 
pieniędzy nie przyjmuje 

Jutro odbywać się będzie 'zbiórka na ulicach 
uii.iśla na ccie Czerwonego Kizyża.

Z teatru miejskiego. We środę, w' dzień roczni­
cy Koustyfucyt ii Maja, wystawiona będzie >War­
szawianka-- Wy.-piańskiego i > Z dobrego sercac 
Jyr. Rydla. ‘ *

Szczepienie przeciwko ospie. Magistrat krakow­
ski zarządził w czasie od G do 31 miaja wlączaio 
ponouTit, pubicozne. beiz-płatne tezózepienie przeciw­
ko ospie. Pierwszy i f M  ozczopicnla wypuuuie 
w oobołę b maja br.

Szczepić będą -pp, lek arze* nimjscy w 'każdą śro­
dę |  sobotę a to: w I cikręgu sanitarnym ir-'*Sz.kofe 
miejskiej im. Jagiełły, plao św Duciu (dr Kon): 
w II okręgu sanitarnym ‘W szkoile m t.'ji»kie.j bara­
ków ej im. św. Wojciecha na placu Biskupim (dr 
(iót Li); w III okręgu ,Hani<fa,rtiyui w szkole miej­
skiej przy ul Pęlzichów 13 (dr Zojpothi; w IV i 
IX okręgu .snnśtarnyin w szkole ■miejskiej ruf An- 
drzeja Potoc-kicgo (Ar Iiozpędz-icho-wski); w V o- 
kręgu .sanitarnym nv szlkole cmicjskiej 'barakowej 
przy ulicy Ntiodowej (dr P.ernaeińsfci); w VI okrę­
gu san.ii irnym w  iszkoló .'JiiejsktOj żeńskiej w Dęb­
nikach przy ul. Barskiej (dr -Z^mawfciJ .w VH o- 
kręgu ęaffltąrny-iii wr is-iltOile .miejskiej v Pńlwsiu 
Zwier/.ynieekicni przy idicy Senatorskiej we siKKlę 
i wawkiOle w  t rarnej Wsi w *abotę,-(di Komorow- 
?ki>, w VfU okręgu sanhacnyin w &z1t<>Ie miejskiej 
XVXYI w Krowodrzy (di .Ziarko); w X okręgu sa­
nitarnym w szkole miejskiej w Pluffaowie (dr Piór­
ko?; w' XI i XII okręgu sanitarnym w magistracie 
W r-ódgórai (dr iSkrżw^frt. i  dr 1'Udk).

Do v szyitloiałi rodzin. '\v fctóryuh izaia.lują się 
dzieci dotąd nissiezopiono, wysłano p.Ostaną osob 
nc wTzwama mle/śkiogo Urzędu Zdrowia do szê .e- 
nicuua, aby w ten wosób' ■pnzyji.c|.m.nieć rodzicom 
tę tak ważną dla zdrowia oprawę i dać iro tem 
pewWiej możność do korzytsbr.ńa z ■zarz.ąuz.onego 
szezepienia.

Gdyby jednakże znalazły się^zicci w Kuikowie 
u' jatdmkolwick wiekti dotąd je&zcjs© nie syczepio 
nc, a którym wezwania z jaikiogokolwjęikbądź }>o- 
woću nie doręczono, mają rodv.ice te dzieci wr naj 
Ultższein niiej-KMc •zhomoan dci* szczepienia 'Zgłosić.

Szczepienie odbyw ać‘iśię będzie codziennie od 
5—<3 po pohidniai.

Iść lewą stroną! W jesieni ubiegłego roku muis- 
ścił magistrat w porozumieniu z dyrekcyą poticyi 
na [dantach, Alei 3 Maja, linii A—B, C—D, ul 
each: Fioryauskiej, Sławkowskiej, Szewskiej,
Grodzkiej, tablice informacyjne, że należ)' iść le- 
i\ą struną chodnika lub, gdzie wazki i chodnikr 
lewym chodnikiem. — Ponieważ >mblicznosó pi za­
pisu tego nie przestrzega i na napisy na tablkach 
uinieszczonc, nie zważa, przeto magistra jiizypo- 
mina powyższy przepis, opart na_ postanowie­
niach nowego regulaminu komunikacyjnego i 

^ zwraca się cio publiczności z \NCz^ftnipiii q stoso­
wanie się do tego przepisu.

Środki żywności w przesyłkach potowych. Z 
magistratu donoszą naim: Za interwe.ncyą. miniri
sterstwa wojni zowojila głów,na Komenda aranii 
na dolądzanie do pakietó w wj-Bi-Janycli pocztą po­
łową także artykułów spożywczych, nie ule.ga ia

tych zaji^uedu jak kawy (w 'ziarnie lub pnosdru), 
cukru i wyrobów cukrowych, czckoiady, hertab 
:uków (ciakcs) lierbaty, sSiicharków, (na wodzie), 
konserw Wcmeikiego rodzaju w salutowanych j.uisiz- 
katdi. Nadto [lozwolono na dołączanie miodi: w 
'£a utkniętych tubach iblaszauych lub w jxi dętka eh 
blaszanych, o ile zamknięte będą tak. że wycieka* 
nie stanie się nmniażliwe.

Sprzedaż KOni wojskowych. Magistrat, m. Kiako- 
■>fa '1 es da je do nubliaznej wianom ości, aa w dmu 
5 maja br. © g'Odziaie 9 r„:io odbędzie się na placu 
G.oibte w Krakowie licytacyjna .sprzedaż źrebiąt i 
koni narowistych, będących własnością skarmi 
wojskowego. Zawodowi handlarze a pośrednicy są 
wyłączeni od udziału iv licytacyi źrebiąt Każdy 
uczestnik przetargu winien się wykazać u rzęd ^ ą  
lęgni ym.icyą.

Z  hralu.
Obcaód 3 Maja we Lwowie. Jak donoszą dzien­

niki lwowskie, komenda uv. Lu owa w porozumie­
niu % władzami centraluemi uwzględniła z całą 
gotowością . uświęcone tradycją życzenia spole- 
czciulwa poUk.ego, które, jak corocznie, święcić 
będzie i teraz wielką rocznicę,

Wobec tego lwowska delega<:>a N. K. K. uczą. 
dza wspólnie z Towarzjstwem Szkoły Ludowej 
w rocznicę Uonstytueyi majowej szereg uroczy, 
stośei, których ustalony program jest następu.
jąc>-

Dnia 8 maja o godzinie 10 rano uroczyste nabm 
żeństwo w bazylice archikatedraluej obrządlvĄ 
łacińskiego staraniem T. 8. Ł. Komitety pań, tak 
Ligi kobiet przy N. K. N., jak i Tow. Szkoły Lu­
dowej, zajmą się w tym dniu z b i ó r k ą  u l i c z ­
ną  i s p r z e d a ż ą  o z n a k ,  wy danych spe 
cyalnie w tym celu przez N. K. N Dochody z tej 
zbiórki przypadną w połowie na fundusz wdów 
i sierót po legionistach i na T. S. L. - Również w 
tym sauiym stosunku podzielone będą doenody 
z akiyi nalepkowej, zostającej, jak corocznie, _w 
rękach T. 8., L. Tego samego dni. po poh dniu 
odbędzie się przedstaw ien ie , urządzone przez dy- 
C^ccyę icalrti dla sler najszerszych. Obok tego od-, 
iiędzie się uroczysty wdeczorek Ligi kobiet K. K. 
»•. w lowarzystwie muzy cznem.

Tarnów, 28 kwietnia. (Brak mąki, cukru, tłu­
szczów i tytoniu. — Procesy. — kradzieże). Cza- 
sy przedświąteczne wystawiły naszych mieszkań­
ców na najcięższą próbę cierpliwości. Brak niekti 
i-ycłi środków żywności, a prz jcwszystkiem mą­
ki hy] wprosi zastraszający. Zachodziła obawa, ia 
T arn ó w  na  św ię ta  p o zo stan ie  łi-e ra in if bez icąkl, 
bu n ieznaczne zap asy , zna jdu ją  -e s :ę u piywatuych
jedno?!ck i tu niektórych, nie mogą tutaj wcho 
dzić w rachubę. Dopiero w drugiej połowie Wiel- 
■;iego tygodma mąka nadeszła i została w lot roz- 
chwytana przez kupujących.

Na domiar złego mąka sprzedawana, zwłaszcza 
u niektórych handlarzy, nie jesi pierwszej j iko- 
ści —•" aialuralnic wojennej. Zmielona wyka i inno' 
tzw. przesiewki, dalej domieszka sporyszu, I d 
bardzo szkodliwego, a nadto znaczniejsza doza 
ziemniaków powyżej ustawowych 20 procent — 
tn uieśletj- zbyt częste dodatki, znajdujące s.ę w 
naszej m ące , jak o tom świadczą częsre procesy 
sąd i-ee i zapadłe wyroki na niektórych kupców'.

Brak cukru w dalszym ciągu daje się ludności 
we znaku aczkolwiek nie w takim stopniu jak 
poprzednio. Niektóre sklepy stale nie zdejmują ze 
swoich wystaw kartki z napisem „cukru niema“, 
nic wsz)stkie sklepy cukier sprzedają, a jeżeli go 
sprzedają po cenie normalnej t. j. ustawowej', to 
z równoczesueni przymuszonem' kupnem herbaty. 
Mimo to karty cukrowe zrobiły swoje, tak, żu 
obecnie ludzie nie potrzebują robić na cukier 
istnego poloicania.

P odobn ie  dzie je  się z tłnajezreiui, k tó ry ch  i rak 
p rzy k ro  o d czu w ają  m ieszkańcy . K o b ie ty  w ie jsk ie , 
coraz rzad z ie j z jaw ia ją  sic z tym  a rty k u łe m  na na­
szym rynku. W masarniach b rak u je  słoniny stale, 
jak również bilu, a smalec j<-?t wprost wojenną 
rzadkością. Wędliny również nie dopisują, bo  w 
razie pojawienia się zostają w Jo t rozkupioue 

porównamy nasze miasto z Rzeszowem 
lub z Bocim.ą, z których reprezentantami mie 
li.śun sposobność mówić, to porównanie wyjdzie, 
absolut,nie na niekorzyść Tamowa. Wina — .na- 
S/.eui ■ziJaaiem —  leży w pewnej uiercyi iiaszego 
zarządu miasta, który w  ostatnich czasach nie 
zdradzał iuieyatyw, przyjścia z pomocą sw oim  
mieszkańcom na ftolu aprowizaeyi i w optymizmie 
bomisyi aprowizacyjnej, k tó re j się zdaje, że je s t 
wszystko dobrze.

Daje się nain także odczuwać luak tytoniu. ■ 
Nick! >re trafisi sprzedają tytoń przy równocze­
snej narzuconej sprzedaży tutek eygaretowych, co 
rów nież udowodniły procesy sądowe.

Niedawno odbyły się proces) w sprawie fałszo­
wania mąki i innych środków spożywczych: winai 
zostali zasądzeni. 'Zasądzone zostały również (lwie 
żydówki, które W handlu Bostronga sprzedawały 
obuwie z podeszwami jir.pierowemi. O dawniej 
szych pro,.esach donosiliśmy, inne są w- toku

K r a d z i e ż e  .miożą się w uaszem mieście, zwlaszca 
kieszonkowe. Tworzą się snccyaliic bandy, które 
operują w nocy na kolei, korzystając ze ścisku, 
panującego podczas wsiadania do wagonów. — 
Jedną bandę, - grasującą od dłuższego Cza#* wy 
kryto;, jirzylapano niejakiego Kygułc, którego sta­
wiono przed sąd i skazano na G tygodni aresztu.

Obywatelstwo honorowe. Na odbytom dn.a 15 
kwietnia br. pojimkeniu uchwaliła jcdnaaiyslmo 
rada gin. m. Kałusza nadać staroście dr T t e m-  
b a 1 o\\ i c z o w i w uznaniu zasług, położonych 
około rozwoju -miasta, a w 'szczególności iza opie­
ko n anio się interesami mia= a a ludTiości podczas o- 
bce-ucj irojny^ honorowe obywatelstwo Kałusza. 
\\ wykonaniu pówyższej uchwały u jat i się dnia 
19 bm. dr V- urst, h. hurm. Ma ud ryk i dr Kiezales do 
jtarost), któremu wręczon-o dyplom honorowego 
obywatela miasta Kałusza, y
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Warszawskie semiiaryum nauczycieiskie. Piania 

łftjśzawskie poświęcają gorąca słowa lunania pol- 
sfckmu semtaaryum nauczycielskiemu w Wars z a 
wie z powodu upływającego dziesięciolecia jego 
istnienia i łriałalnosci płonnej w skutki. Założone 
przez pi teką Macierz szkolną w roku 1906, war­
szawskie sammaiyum naticzyc-idskie kończy w ro- 
ku bieżącym 10 lat swego istnienia. Przez ten 
okres czasu seminaryum musiało walczyć nietylko 
z trudnościami matury finansowej, lecz i z meprzy- 
ehylnem usposobieni cmi rosyjskich nTidz ezkol- 
nyab, pragnących pozostawić sobie wyłączne pra­
wo kształcenia nauczycieli ludowych. Aczkolwiek 
unikało niebezpiecznego podówczas rozgłosu, "je- 
szyło się mimo to wielką popularnością wśród lu­
dności wiejskiej. Egzaminy wstępne im kurs J 
sprowadzały po dwustu i więcej chłopców, z któ­
rych zaledwie 60 mogło być przyjętych do szkoły. 
Dwustu pięćdziesięciu nauczycieli ludowych, tę­
piących analfabetyzm na całym obszarze Króle­
stwa i Litwy, dają temu najstarszemu w Króle­
stwie seminaryum polskiemu mcmale prawo do 
chluby.

Wysiłkiem nielicznej garści osób debrej wolt, 
przetrwało estajnie smutne dziesięciolecie i docze­
kało się pomyślniejszych warunków dla szkolni­
ctwa polskiego. Subwencya b. wydziału oświecenia
i lokaj, udzielony przez Komitet obywatelski, zape­
wniły szkole trwalsze podstawy i pozwalają obe- 
enie na wprowadzenie reform.

„Jednodniówka" na szkołę polską. Jak donoszą 
pisma warszawskie, w pierwszym dniu „wielkiej 
kwestyi majowej11 na szkołę polską (dnia 2 maja)
#a ulicach Warszawy ukaże się „Jednodniówka" 
literacka, która będzie wydana nakładem Tow. li­
teratów i dziennikarzy polskich. W „Jednodniów­
ce" między innemi ukaże się specyalnie napisane 
dia niej studyum Tadeusza K o r z o n a  „Oświata 
rządowa w Polsce zaboru rosyjskiego"; wydawni- 
rtwo to przedstawiać się będzie pod każdym 
względem poważnie.

Rozporządzenia władz niemieckich w sprawie 
„v ielkiej Warszawek Rozporządzenie, dotyczące 
rozszerzenia obwodu miejsk:ego Warszawy, zawie­
ra również jak donosi „D. Warsch. Ztg.'1, szczegó­
łowe przepisy co do planu zabudowTania dowo 
przyłączonych do Warszawy obszarów. Plan ten 
ma być opracowany przez zarząd miejski i tym­
czasowo ustalony przez p. prezydenta polieyi w

- porozumieniu z zarządem gubernialnym. Następnie 
plan ma być wystawiony na widok publiczny na 
4 tygodnie Po ostatecznem zatwierdzeniu planu 
otrzyma zarząd miejsid prawo wywłaszczania za 
odszkodowaniem obszarów, przewidzianych i prze­
znaczonych na przeprowadzenie nowych ulic lub 
urządzenie placów.

Dopóki nie Dędzie ustalony ogólny plan zabu­
dowania nowo przyłączonych do Warszawy ob­
szarów, mogą władze polieyjno-hudowlane zabra­
niać wszelkich przedsięwzięć budowy, przebudowy 
lub dobudowy, o ileby te przedsięwzięcia były nie­
korzystne lub szkodliwe w zakresie i z punktu ł u­
dzenia planu zabudotpnia.

Statystyka „wielkiej Warszawy". Wobec stano­
wczego stworzenia „Wielkiej Warszawy" przez 
przyłączenie do niej przedmieść, dzienniki war­
szawskie przytaczają obszerną btatystykę, z któ­
rej przytaczamy następujące najważniejsze Janc: 
Liczba ludności Wielkiej Warszawy wynosić bę­
dzie 1)48.491 osób: z tego w 13 okręgach Warsza­
wy centralnej mieszka 72S 28ó osób, w dwóch o-
kręgach Starej i Nowej Pragi, należących do mia­
sta już od dość dawna, 79.611 osób, a w nowo- 
prz\ łączonych grzedmieaciach — 139.594.

Stosunek ludności ehrześciaóskiej do żydowskiej 
wy raża sic liczbami absolutnemi 596.939 i 351.552, 
co w odsetkach stanowi 63% i 37%. Liczba osób, 
Które opuściły Warszawę z powodu wydarzeń wo- 
j€imvclr, stanowi co najmniej 200.000. Gdyby nie 
f- \yielka Warszawa liczyłaby obecnie przeszło

- , 100.000 mieszkańców.
D o m ó w  Warszawa centralna (bez Pragi) posia­

da obecnie 5240, Praga Stara i Nowa 1024, ncwo 
prz; łączone przedmieścia 4067. Ogółem więc Wiel­
ka Warszawa liczy 10.331 domów. Ogólna liczba 
loK*Ji wynosi dla Warszawy centralnej 171.398,
ii Ja Pragi Starej i Nowej 22.451 i dla nowych przed­
mieść 34.807, czyli ogółem Wielka Warszawa po­
siada 228.656 mieszkań; z tego 42.319 lokali jest 
chcenie niezamieszkanych.

Gustaw Marn, W Warszawie zmarł w wieku 
łat 48 Gustaw Ma n n ,  znany przemysłowiec, wła­
ściciel fabryki wyrobów stalowych, jednej z naj- 
stai-zych firm warszawsLich, czynny także w iar 
kresio ogólno-społecznej działalności, powszechnie 
szanowany oby watek członek wielu towarzystw.

Rozszerzenie pomocy dla ludności m. "Warsrawy. 
Tak donosi „Kuryer Warszawski;, Towarzystwo 
pizemysłowców Królestwa Polskiego zwróciło się 
do warszawskiego komitetu obywatelskiego z 
przedstawieniem, że jest rzeczą konieczną dalsze 
rozszerzenie pamoey tlia ludności ze strony komi­
tetu obywatelskiego i utworzonego przez niego 
•afgan wydziału pomocy dla ludności.

Pomimo zamknięcia zakładów przemysłowych 
kontakt w wielu fabrykach z dawnymi ich praco­
wnikami zachowano, co należy wyzyskać i w za­
rejestrowaniu potrzebujących pomocy komitetowi 
obywatelskiemu m , st. stołecznego Warszawy ilo- 
pomódz, aby żaden z nich w tej niezmiernie cięż­
kiej do przetrwania chwili nie byl pozbawiony opie­
ki społeczeństwa.

Zmiana opiął sądowych w Warszawie. Wydział 
apelae rjuy sądu okręgowego w Warszawie otrzy- 
m 1 w tych dniach okólnik prezesa tegóz sądu, 
nakazujący pobieranie opłat i wpisów w mysi pro­
cedury cywilnej niemieckiej. Sądy pokoju pobie­
rały i pobierają należności sądowe według norm, 
przyjętych w ustawie rosyjskiej, na przeciąg wojny 
powiększonych w dwójnasób. Opłaty te w sądach 
pokoju pozostają niezmienione. Natomiast, gdy 
sprawa, w drodze skargi apelacyjnej, wpłynie do 

. apelacyjnego wydziału sądu okręgowego, wyzna-
■ ezone są wpisy dodatkowe.

Obostrzenie przejazdu z terenów okupacyi nie­
mieckiej w Królestwie. Na dworcu kolejowym w 
W arszawie wywieszono następujące zawiadomie­
nie, wydrukowane w trzech językach: niemiec­
kim, polskim i żargonie:

» Wszelkim osobom cywilnym -wzbronione jest 
pizybycie bez czerwonej przepustki pudróżnej 
naczelnego dowództwa wschodniego do rejonu na­
czelnego dowódcy zachodn*. ty ^  a a  .- " 

(Stacyami przejśeiowcmi generał-gubernator- 
stwa warszawskiego w rejonie naczelnego do­
wództwa wschodniego są st-aoye Osowiec i Łapy).

Wyroki śmierci. Wyrokiem cesarsnio-niemiec- 
kitago sądu okręgowego w Warszawie zostali w 
dniu 6 kwietnia 1916 roku skazani na śmierć: han­
dlarz Henryk Pękacki z Warszawy; handlarz 
Edward Dębski z Nowego Brudna: handlarz Józef

1 drukarni Literackiej w Krakowie, ulica

Paziewski z Warszawj zabójstwu „ celi. ra­
bunku, popełnione na Moszku Sobolu z Warszawy 
w dniu 3U grudnia 1915 roku.
. Wyrok został w dniu 25 b. m. o godzinie 8 rano 
wykonany' przez rozstrzelanie. , ~ '

Z Królestwa PtlsKisgOw
Rocznica 3 maia w motrKOwie. „Daiemnik Na­

rodowy" donosi: Dnia 29 'kwietnia otnzy maliśmy 
z Zarządu guberaaakego następujący kctnwuńbait: 

Piotrków, dnia 29 kwietniu 1916. ! "
Oducenie dc ramicczczonego w n*. 93 „Etemxi.na- 

ra Narodowego" z dnia 22 kwietnia br. wezwania 
Komitetu obchodowego rocznicy Konstytucji 3-go 
Maja, zechce Szanowna Redaikcya w nabii&szym 
ntraeme 'umkśeić następ ująeą notatkę: Generalny 
Zarząd Gaberaialny w Dublinie zezwolił na uro­
czyste obcLodzcme loeznicy Konstytucji 3-go 
Maja, z tern ji dnakże zastrzeżeniem, źe uroczystość 
ta może ograni esy ć eię jedynie na spokojneim u- 
■danuu (się do kościoła, względnie do ty-ch zatmlknię- 
tych lokata oś ci, w których ebehód ma się odbyć.

Schneider Oberst.
Na posiedzeniu Rady mi ęjskiej in. Piotakowa w 

dniu £9 knuetma postanowiono w' uwzględnieniu 
wniosku b. Kcmiitetu Obch-cdiow ego uroczystości 
3 maja w Piotrkowic izmienic naizw'ę ułiiicy Poczto­
wej na „Uiiica 3 Ma.ja".

Program obchodu Trzeciego Maja w Kielcach, 
o którym Ogólną wiadomość już podaliśmy, w 
szczegółach przedstawiać się będzie, następująco: 
Uroczyste nabożeństwo w Katedrze, wydanie ode­
zwy, sprzedaż nalepek i znaczków pamiątkowych, 
pochód przez miasto do pomnika Staszyea w7 par­
ku miejskim, odczyty historyczne, urządzenie za- 
bowy ludowej w parku, oraz koncertu w teatrze 
miejscowym.
. „Ziem. Kie].11 wyraża przekonanie, że w obcho­
dzie wezmą czynny udział wszystkie organizacyj- 
no-twórcze elementy naszego miejscowego społe­
czeństwa, i uważamy7, że ten objaw zespolenia bę­
dzie sam przez się najgodniejszem uczczeniem 
wielkiej narodowej rocznicy Konstytucji 3-go 
Maja.

Przerwa w ruchu kolei Padnm— Dęblin. Jak do­
nosi „Kurjer Warszawski", z powodu podmycia 
toru ruch kolejowy na ltan Radom—Jastrząb 
wstrzymano aż do dalszego zarządzenia. Ruch o- 
scioowy pomiędzy Radomiem a Dęblinem i z po  
Wfodu dalszego podmywania pomiędzy7 stacyami 
Radom—Jatfcia odbywa się z przosianainiem.

Kalisz. (Sprawa odbudowy miasta. — Gimina- 
zyum. — Uruchomił nie fabryki). 0 odbudowie Ka­
lisza przestano mówić i zapewne aż do czasu za­
warcia pokoju sprawa ta aktualną już nie będzie. 
Natomiast znajdują stę już na ukończeniu prace, 
podjęte w celu sporządzenia nowego planu miasta, 
ponieważ stary spłonął wraz z magistratem.

Sprawa gimnazyum miejskiego zbliża się do u- 
rzeczywistnienia. Od nowego roku szKomego bę­
dą już napewno otwarte pierwsze 5 klas. Objęeie 
kierownictwa zaproponowano znanemu przyrodni­
kowi, prol. Jezierskiemu -z Warszawy7. Bawił on 
niedawno w tej sprawie w Kaliszu. Prof. Jezierski 
wy mówi! sobie czas do namy słu. Oznaczy! on ko­
szta utrzymania gimnazyum na 4000 rb. rocznitli 
Podobno miasto na tak znaczne wydatki zupełnie 
nie było przygotowane.

Ruch w' mieście ożyw-,1 a się zw olna. W marcu u- 
ruohcmioiną została jedna z największych, a zaka­
zem najstarsza w Kaliszu fabryka haftów p. Frun-

Częsluctawa. (Stan JmTnośii Biiuy mnejLUe. 
Wyłewj. Według statystyki, sporządzonej przez 
eekcyę żywniotaiową przy magistra-ńe, liczy obe­
cnie Częstochowa 120 tysięcy miaszkańoów, czyli 
o 20 tysięcy więcej niż pTzed wojną. Taik znacz­
ne zwiększenie eię cyfry ludności tlómaczy się 
przy łąezi wiem podanie jskieh mi-ejsi-owOoCir. -

Zatząd miejski uchwali! wypuście bony 1, 5 i
10 kop. na ogólną 8‘ianę 35 tysięn y7 ntLli.

AV,skutek ciągłych deszczów wylała Czarna 
Przemsza. Woda podniosła się o 2 łokcie. W nizi­
nach powódź wyirądzala znaczno spustoszenia.

Za Jfcfeutf.i
Na dzieci galicyjskie. Z Wiednia- donoszą: Dnia

11 b. m. odbędzie się w Praterze wielka zabawa, 
urządzona przez ks. Meiternich-Sandor, z której 
dochód przeznaczony jest na Izie ci galicyjskie, 
dotknięte wujną. Zabawa ta odbędzie się w dzień 
Derby wiedeńskiego, to też weźinie w niej udział 
eała arystokraci a wiedeńska. Zabawa ta ma za­
pewnione poparcie arcyks. Izabelli i arcyks. Ka­
rola Stefana

Scnronisko b. legionistów w Wiedniu pod prze­
wodnictwem Stanisława Lewandowskiego urzą 
dza we środę 3 maja o godz. %11 rano uroczyste 
nabożeństwo w cześć pamięci nadania Konstytucyi 
polskiej. Kapituła kościoła św. Michała (Micltae 
lerpl.) udzieliła schronisku bezpłatnie na ten cel 
nietylko kościoła, ale pozwoliła kwestować na ce- 
cele utrzymania schroniska Ks. biskup Bandurski 
celebrom ać będzie msizę i wygłcei kazanie o zua- 
ezeuiu konstytucyi 3 utaja.

(Jzęść muzykalna spoczywa w ręku profesora 
Niewiadomskiego ze współudziałem chóru, oiaz 
śpiewaczki pani Uranowiez-Katyńskiej i skrzypka 
pana Neumana.

Komitet schroniska zaprasza wszystkich roda­
ków o najliczniejsze przybycie do kościoła na to 
uroczyste nabożeństwo. Mimo tydzień składek na 
Czerwony7 Krzyż, schronisko otrzymało pozwolenie 
na kwestę na zasilenie swojej kasy. Komitet \t- 
ch walił jednakże część z zebranych pieniędzy o- 
fiarować na rzecz akcyi dla biednych dzieci w Ga- 
licyi.

Działalność „Ostmarkenverehm“ na Śląsku. —
We Wrocławiu w sali hotelu „Kenig von Ungarn11 
odbyło się, jak donosi „Schlesische Ztg.11, zebra­
nie "wydziału Ostinarkenrereimi na obwód śląski. 
Na porządku obrad był szereg przedmiotów. — 
Sprawozdanie kasowe wykazało, że w r. 1915 
uplymcło 12.500 mk„ to znaczy o 6000 mk. mniej 
niż 1914 roku. Generalny sekretarz Vosberg z Po­
znania, nawiązując do obrad głównego wydziału 
Ostmnrkenvereinu w Berlinie, podkreślił, że Ost- 
markenwercin będzie miał różne zadania do speł­
nienia po wojnie, przyczem wskazy7wał na zacho­
wanie się ludności polskiej i gazet polskich pod­
czas wojny. Nauczyciel gimnazyalny Knotel z Ka­
towic wygłosił odczyt na temat „Zagadnień kre­
sów wschodnich” ze szczególnem uwzględnieniem 
Górnego Śląska. W obradach na ten lemat wyra­
żali się mówcy7 zgodnie, że zapowiedziani; przez 
kanclerza rozwiązanie sprawy polskiej przez Pru­
sy i Austry7ę, ludność polska musi przyjąć z v, zię- 
cznuścią. Albowiem chodzi o oderwanie Królestwa 
od Rosyi, co daje interesowanym możność pra­
cy narodowej pod opieką możnych dwóch mo­
carstw. Tembarilziej jednak należy się spodziewać,

Jagiellońska L. 10.
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że zakres tej naroaovo-FoIskiej działalności zosta­
nie ściśle (fest) ograniczony, ażeby wrykluczyć 
przedostawanie się tej czynności na pruskie, a za­
razem niemieckie kresy wschodnie. Przez to po­
wstaną dla niemieckiego Oslmarkenvereinu pożą­
dane widoki, ażeby według swych statutów bez 
przeszkody mógł "wypełniać zadania około -wzmo­
cnienia i - utrzymania niemczy zny na kresach 
wschodnich na polu polpyczncm i gospodarczem

Zjazć przeastawiciei1 polskich organizccyj w 
Muekwiat Jak donoszą pisma warszawskie, odbył 
się w tych dniach w Domu polskim w Moskwie 
pod przewodnictwem moc. Jiednickiego zjazd przed­
stawicieli polskich orgamizacyj pomocy dla ofiai 
wcjDy. Na zjazd przybyło 10 -delegatów. Uczestni- 
cy li w zjeżfLzie między innymi: wiceprezesi rady 
zjazdów polskich, poseł no Dumy Święcicki i Zdzie- 
chcwslti, prezes Cen trata: -go komitetu obywatel­
skiego ks. Czetwertyński, główny pełnomocnik C. 
K. O. Gtabski, S. Iiszniewski i M. Lutosławski, 
przedstawiciele polskiego Tow, pomocy dla ofiar 
wejny w Piottogrodzie geneial Babiański, J. Soł 
tykiewiez. ksiądz Budkiewicz. Oprócz 'tego w zje 
ździe uczestniczyli: ks. M. Radziwiłł, członek Ra­
dy państwa Łopaciński i poseł do Dumy Raczko­
wski. '  ' -  - -
1 Zjazd otworzył mcc. Ledańuki 

w której zaznaczył wielką pracę, jaką polskie or- 
guni za cyc prowincjonalne miesą w sprawie poar_0' 
cy dla ofiar w7ojny. Następnie wyskubano treści­
wych sprawozdań z działalności biura wywiado- 
w7Czego Rady7 zjazdów polskich, Ccotr. konhtotu 
obywatelskiego j  polskiego Touv. pomocy dla o  
fiar "wojny wr IdotTogzntzie. Drugiego dnia obrano- 
wara nad działalnością poszczególny cli organiza- 
cyj polskich na prowincy i Członkowie zjazdu 
zwiedzili wystawę lObót, wyKonanych przez wy­
siedleńców polskich, urządzoną w teatrze kame­
ralnym.

Konfiskata broszury polskiej w Moskwie. Jak
donosi „Dzieńni- kiotrog rudzki"', w Moskwie skon- 
fiskow ano drugi tom „Biblioteki emigracyi pol­
skiej", a wyda-vcę pociągnięto do odpowiedzialno­
ści sądowej. Konfiskata wywarła wśród kolonu 
polskiej, jak rów nież w kołach wysiedleńców pol­
skich prażenie bardzo przygnębiające. Niektóre 
puma wyrażają obawę, iż sprawa ta może spo­
wodować oziębienie stosunków polsko-rosj7jskick

Szkolą polska na pograniczu Uralu. Do pism pe­
tersburskich donoszą z pogranicza Uralu, iż otwar­
to tam we wsi Polotaiiaaioje szkółkę dla dzieci pol­
skich. "Wyktad nauki jest w języku pole kim. — 
Dzieci jest 56. - Jest i o wogółe pierw sza szkoła 
polcka nad UraJem, założona podczas wojny. Nie 
wiadomo jeszcze, jak długo będzie ona funkeyo- 
nowała, bo miejscowa stała kolonia polska jest 
nieliczna i nie mogłaby po twojnie szkoły sama 
utrzymać,

Z karty zalotnej Legionów. G a r 1 o w s k i Ju­
liusz, żołnierz I Br., II p„ II b„ 6 k„ raniony kulą 
ekrazytową zginął na pozycyi Z i e l o n k a  Mi­
chał, z oddziału karabinów maszynowych, raniony 
w głowę kulą ekrazytową, zginął na pozycyi.

Rtpertoar teatru miejskiego 
im. J. Słowackiego.

Pojiodziałck: „Opowieści Hofmana".

Repertoar miejskiego teatru ludowego.
Poniedziałek, dnia 1 maja: »Gejsza«.

„Dymitr Samozwaniec" A. Nowaczyńskiego.
,, (Występ Ludwika Solskiego). ■

Dwa. lata praerwy od czasu gdy Kraków po 
raz o-stuini miał sposobność widzieć dyr. Sol­
skiego w nołi Dymitra Samwz.wańca, spotęgo­
wały w niemałym stopniu zainteresowanie, ja­
kie sobotnie wzaiotwieiiie tej sztuki z udziałem 
naiszegioi dizisiejszegio gościa- obudzić musjało w 
szerokich kolach wiel-bicidi tolentu znakomite­
go artysty. Poczną, kńeacya Dymitra w inter- 
prcitiłoyi SoMóiego zbyta dobrze znaną jest u’nas, 
aby zachodziła potrzeba podkreślania tutaj jej 
charakterystyki stylu. Jest to- jeden z mij.świc- 
tndcj-szj7cli "wyrazów* artystycznej koncepty i w 
intuicyjnym wcieleniu sic Solskiego w typ, da­
jący d'o popi-su akt'orskiieg'0 póle najrozleglejsz?. 
W ogólnem pojęciu w7 kontp^ozycyi typ ten od­
biega dosyć daleko od tego geureht ról, który 
leży najbliżej indywidualizmu aktorskiego Sol­
skiego, to  też tem większe zdumieniic budzić" 
zawbze będziiie precyzya *i mistenmść, z jaką Sol­
ski odtwarza mlodzaeńe-zą butę i krewkość tem­
peramentu samozwańczego władcy, ko^jarztice- 
go w7 usposobieniu rysy tęży/my i szczenaści 
btmnacroej z  ilzakicmi bdyskauii tcnipeiaanctntu 
a,zyaty. Ostatni akt o tragłczi eni zakończeniu 
pizyniOfci w grze Solskiego arcydzieło aktioiskiej 
roboty w ujzewnęirzaiieniu -trwogi i  przerażenia, 
oddanej arcykunsztowncmi śródLmu-i.

Przelotny powrót „Dyniit-ra Satniozwatiea11 
na krakowską iseenc wlmósł nroi-wu tchniinic 
szlachetnej sztuki nie 1ylko tkśęki blaskowi, 
jaka daje pr^edstawieniti gra Soisidego, a-le tak­
że z uwagi na reżyserskie przygotcrwtaoie < ało- 
ści. Reżysetaka ręka Solskiego, który troskliwie 
dba o reżyserię i styl całości, t^idonzniła się 
w7 grze całego zespołu aktorskiego, który ptzy- 
czynit się do postawienia całości przedstawie­
niu na należnym sztuce artystycznym poziomie.

Wszyscy artyśca, brorący udział w sztuce, za­
równo cii z dawnej obsady, jata i występujący, w 
rolach nowych, dali najlepszy wysiłek swoich 
chęci i talentów, łdektórzy ncweta zadziwili nas 
wysiłkiem aktorskiej dobrej woli w dostrojeniu 
się do poziomu gościa Główko zadanie pole­
gało tu na stworzeniu dosadnej charakterystyki 
dworu Dymitra Joanno wic ze, !i uz iwnetrznienia- 
(ypów rosyjskich i polskich w ich właściwym 
kolorycie.

Tg na, pierwszy plan w yuiuały  się święto® 
szkicowane syłwet-ki boja-ow kn.azia M ścisła- 
wskiego w dosadnej a .ueprzęjaskiawrtntj gTze 
Boiiczy7, AFeycherta jako kniazia Szujskiego i 
Sab urowa, granego 'wybornie  ̂przez p, Puclial- 
sikiego. Obok nich dostiojnie i z godnością re- 
prezentowali dwór pobkd pip. Jednowsiki jako 
Mniszek, Biegański jako starosta, Tiy.ywdar, 
Nowakowski i Żarski.

W kobiecym zespoli doniinuwała na, planie 
pierwszum dyskretną giŁ P Kaminska. W dra- 
ina-ty'cznej roli ksenii Godunowny p. Zarzycka 
po raz pierwszy spróbowała swych sił z godnem 
podkreślenia powodzeniom. Właściwie użyty 
akcent dramatyczny odsłania rys nowy u' sym­
patycznym talencie artystki, garnie Słubioka, 
Górska, Modzelewska i Trembiiiska w swych 
stylowych strojach stworzyły barwtny obraz

sft-ertmzićy kiieirosująeej scenie balu na dworze 
ca-, ów.

Teati byi, jak zwykłe, przepełniony', a- nie 
ulega "wątpliwości, że i dalóze przedstawieiiia 
„Dymitra" cieszyć eię będą niesłabnącem p o  
wodzeniem, utnyalolnem tradycyą szluhi i jej 
wykoira-niia na krakowskiej scenie. ”,

"" - '" ' * W. Pr. '

Gśwtata polska i sfktlnictwo 
FJa Litwie:

Sprawa sakolnicŁwa polskiego iu  Lu wie za­
częła wchodzić na legalne tory dopiero w dwa 
miesiące po objęciu kraju w zarząd przez okupa­
cyjne władze niomierkie. Uregulowaniem jej za­
jął się początkowo Komitet edukacyjny z sie­
dzibą w Wilnie, do którego weszli przedstawi­
ciele pińskich organizacyj oświatowych, działa­
jących na terenie Litwy7. Komitet edukacyjny 
składał się pieiwotnie % 13 osób, wskutek je­
dnak nowcpostającyeh towarzystw7, jako to: 
»Caritas<, ^Uniwersytet Ludowy im ilickiewi- 
cza«", »Towarzystwo Katolickie polskiej szkoły 
ludowej* i j-Swratło* — został uzupełniony i 
liczba jego członków doszła do 20. Na czele ko- 
1 litetu stanął dr Witold Węsławaki. Działalność 
Komitetu edukacyjnego skierowana była ku: 
otw: eraniu i zataladaniu szkół, jak w mneście, 
tak  j na wsi dostarczaniu nauczycieli, nauczy­
cielek, programów zarówno dia szkół założo­
nych przez K. E„ jak  i dla szkół zarejestrowa­
nych tylko w Komitecie. Praca odbywała się 
przeważnie w7 sekcyach, których utworzono 
trzy, a mianowicie finansową, administracyjną, 
i pedagogiczną. Oprócz tego Komitet eduka­
cyjny kierował całą pracą oświatową wspoma- 
jąc ją pieniędzmi i radą. IV stosunkach z  rzą­
dem niemieckim Komitet obywatelski byl po­
średnikiem pomiędzy władzami, a szkołami, do­
starczając ostatnim żądanych dat statystycz­
nych i informacyj co do ilości uczniów, nauczy­
cieli, nauczycielek i potrzeb lokalnych szkolni­
ctwa.

Poza KomiteteiJi edukacyjnym żywą działal­
ność rozwijało Tow. katolickie polskiej szkoły 
ludowej. Miało ono na celu zakładanie polskj-ih 
szkół przy współudziale duchowieństwa. Na 
czele Toiv. stanęli- prezes zarządu ks. Milkow7- 
ski Stanisław7, wiceprezes p. Stanisław Kogno- 
wicki, przewodnicząca Rady Nadzorczej ks. 
Michałowa Ogińska i zastępca hr. Wincenty Łu­
bieński.

?Uniwersytet . Ludowy im. A. Mickiewicza*
zorganizowany został przez inteiigencyę wileń­
ską o zabarwieniu post-ępowem. W  uniwersyte­
cie ‘odbywały się codziennie wykłady systema­
tyczne (w 3 grupach), oraz luźne, ogólno-kształ- 
cącc i publiczne. Pierw'sze obejmowały one ję­
zyk polski, historyę polską, geografię, arytme­
tykę, fizykę i pogadanki przyrodnicze. Miały 
za zadanie głównie kształcenie nauczycieli i 
nauczycielek ludowych. W ykłady ogólno­
kształcące przyniosły szereg tematów z dzie­
dziny nauk filozofiezuo-hiunanistyeznyeh i hi- 
storyczno-społeczno-prawny ch. A więc: ad w. 
Stanisław Bagiński wykładał -O ubezpiecze­
niach roboczych*. Jerzy Sochacki: »Z historyi 
ruchu społecznego w Polsce*, Michał Birrżyaka: 
z Z historyi Litwy*, K. Ostaeliic wieżowa: 
»0 konstytucyi 3 maja*, ; Jozof Wierzyński: 
» S ta t i i s l a w ic  W y s p i a ń s k i m * ,  d r  J u l i u s z  -B a ń -
kowmi: sW step do Jiygicnu*, dr Stefania 
Hertz: ,0  czem każda kobieta wiedzieć powin­
na*, już. J. Kudrcwiez: -AYstęp do geometryi*, 
oraz z Fizyka doświadczalna*, Leonard Tur: 
^Dzieje zieim* itp.
i KurSd anutaowe miały zastąpić dla Wilna uni- 
wersytaet, którego nie można hylo zorganizo­
wać z powodu braku sil pedagogicznych i środ­
ków materyalnych Kursa rozpadały się na trzy. 
zasadnicze działy: a) nauk filozoficzno-hmnani- 
tarnych, b) społeczno-prawnych i c) matematy­
czno-przyrodniczych.

We wszystkich trzech działach rozwinęły 
kursy żywą działalność odczytową, która w ca­
łości przedstawiła plon poważny, dający świa­
dectwo rzetelnymi aspiracyom narodowymi i 
oświatowym.

Wszysi.kie cztery wymienione instytucye 
oświatowe zostały w dniu 20 lutego 1916 roku 
przez wiadze niemieckie rozwiązane, a na ich 
Miejsce rząd utworzył Radę szkoiaą, pod prze­

wodnictwem niemieckiego urzędnika, do które; 
powołano z pośród miejscowego społeczeństwa 
trzech Polaków (ks Jasińskiego, dr BI. fet. Ko- 
ściałkowskiego i radnego magistratu Kazimie­
rza Niedziałkowskiego), trzech Niemców, trzech 
żydów i trzech Litwinow. Oficyalnie więc Ko­
mitet edukacyjny nie istnieją prywatnie jednak 

mkeyonuje dalej, czyniąc jednocześnie stara­
nia u" władz niemieckich o otwarcie go pono­
wne.

.Obecny stan szkolnictwa zarowmo iv Wilnie, 
jak i na prowineyi jest następujący

W Wilnie istnieje gimnazyów cztery. Dwa 
męskie i dwa żeńskie. Szkól miejskie! 8. *z któ­
rych jednak tylko dwie mają pełne i  klasy, in­
ne zaś mają dwie, albo trzy klasy. Szkól ele­
mentarnych, po większej części koedukacyj­
nych —  48. Szkół dla analfabetów dorosłych — 
10. Se-ninaryów nauczycielskich —  4 z kursa­
mi dwuletniemi, rocznymi? i sześciomiesięczny­
mi. Kursów wieczorowych dla dorosłych — 6. 
Z tych najbardziej zasługują na lwagę bursa 
rolnicze, zorganizowane przez wileńskie Tow. 
rolnicze, oraz kursa ekęnomiczno-handlow7e. 
Ilość uczniów we wszystkich łych zakładach do­
chodzi do ośmiu tysięcy przy £40 siłach uau- 
czyeitdskich. Liczby stale nie mogą być okre- 
ślonc.
i Na prowincji w granicach dawnej gubernii 

Wileńskiej ' szkół elementarnych otwarto 131. 
z których w powiecie wileńskim — 63, w po­
wiecie lidzkim 21, w powiecie trockim •— ,37, 
w powiecie~j5więciańskim 9, wr powiecie wtałej- 
skim — 1. Nierównomierna ilość tych szkół za­
leżną jest od linii fronai wojennego. Liczba 
uczniów7, korzystających z tych szkól, jest nie­
stała. Wynosi mniej więcej przeszło 10 tysięcy. 
Władze niemieckie dotychczas przeszkód przy 
otwieraniu nie stawiały, wymagają jednak Sęh 
zatayierdzenia.

Oprócz tego w gubernii kowieńskiej otwarto 
22 szkoły i polskie, w7 obrobię ograniczonym 
mniej więcej rzeką Niewiażą. Dalej ..a Żmudzi 
wdadze niemieckie nie dopuszczają języka poi 
skiego, chociaż gdzieniegdzie, ja np. w Lyto- 
wianach istnieją szkółki polskie, ń ta częścią 
Lii w77 Komitet edukacyjny • stosunków nie 
utrzymuje, wobec utrudnionych ^nrunków ko- 
munika cyjnych.

Poniedziałek, 1 Maja 1916.

W Białymstoku również uziaiainość oświato­
wa nie rozwija się szeroko. Ja k  jest na wsi — o' 
‘cm brak inlormacyi. Należy przypuszczać, że 
w gubernii grodzieńskiej sprawa przedstawia 
się go •*'ej, raz dl tego, że i przed wojną wypły­
wy kultury polskiej były tam słabsze niż w gu- 
beinii wileńskiej, po wtóre dlatego, że wyludnie­
nie jest tam obecnie znacznie większe.'

W zakres^ldziałalności ośw7iatow7ej wchodzą 
wreszcie różne wydawnictwa popularne, o cha­
rakterze polityeznc-publicystyczny.nl, których 
ogłoszono cały szereg. Niektóre a nich o tonie 
gorętszymi zostały przez niemiecką cenzurę wo­
jenną skonfiskowane. 1
Szerokie zainteresowanie,"jakie jednak -ruch" 
oświatowy .we w-szelkieh kierunkach obudził 
wśród polskiej ludności Litwy, świadczy, że dla 
żywiołu polskiego na Litwie otwierają się no­
we 7 horyzonty7 i najwdzięczniejsza dziedzina 
pracy. Przy najżyczliwszym sojuszniku polsko­
ści jakim jest lud białoruski, atacya oświatowa 
polska rokuje najlepsze na przyszłość widoki i 
nadzieje.

Jfsnsy eywiht, wywiezieni 
l Gaiieyi przez Rcsyan.

AV Pnigiar spisie jeńców cywilnych, 
w yw iezionych  p rzez  R o sy a o  i  G alicy i, w y - 
•anyiri p im  Centralne Biuro wywiadów- 
cae dla. jeńców wojnnnyob w Wiedniu, 
znajdujimy nasitępwjąice nasr/.ipk a:

f n .
W Taszkiencie gub. Syr-Dafia p^eby „ai.y. 

Eliasz Bien i Stanisław Buczek z Przemyśla, 
Włndyrtaw Bauer z Ickan, Siefan Eisenberger 
z Przemycśla, Izaak Freundlich z Podciemna, 
Abraham Furt, z Przemyśla, Stanisław Horak 
z Przemyśla, Jan  Kosleiko z Grójca, ICinczy- 
kciwsk: z Przemyśla, S. Loster z Przemyśla, 
Michał Lisikiewicz z Przemyśla, Neuman n i 
Neumana z Przerny7śla, dr Michał Stankiewicz 
z Przemyśla, Leon Stieglit? z Przemyśla, Chaim 
Spin ner % ZakobzeJ, Michał Szymomcz z?, Jan  
Tokarz z Przemyśla, Teodor -Wasio z Przemy­
śla. -  Ł' ^

W Permie gub. per niskiej przebywają: Mi- 
koiaj Baraniuk i Tadeusz Bedaraewski, sędzia 
ze Lwown, Ignacy Czopp ze Lwowa, W ład. 
Gemberowski ze Stanisławowa, Józel Jurkow­
ski z Nadbrzeżni', Stan. Iniał ze Lwowa, Ry­
szard Ketssler ze Lwowa, Tadeusz Kostecki z?, 
Jan  Loicht z Kimirza, Paweł Mazurkiewicz z 
Rzuckowa, Paweł Marcinkiewicz ł'"Mielca S. 
Maryański że Lwowa, Karol Rosciszewski i 
Oswald Ruff z eLwowa, Tomasz Rupentlml z 
Kimirza, Eliasz Scmndler z Mikołajowa, Este­
ra  Steckhammer z?, R. Stephani z Ottyni, Jan  
Szpadt i Adam Szpadt z Kimiiza, Maryan 
Szamota z?, Adolf Taubetz- z Klepaiowu.

W Czystopolu gub. kazańskiej przebywają: 
Jak. Chary, Sam. Chary i Mord. Chary z Bu­
ska, Izak Ohaiaik z?, Jakob Diamaud z 
rywla, Eisesntein z Zagórecka, F. Fuks z Ba- 
łuczyna, Mai-ya Feld z Firlejówki, Dawid 
GrOTiewettcr z Glinian, dr Sal. Glaiser z?, Zyg. 
Katz ze Lwowa, Barych Ka-lafe, bucher Kałafe 
i Hersch Kałafe z Pomorzan, Maier Z Glinian, 
Leder ze Zborowa, Wolf Mark z R ohatjna, 
Maurer ze Zborowa, Abraham Rothming ze Zbo­
row a , Sch-orr z Zagórecwka, J ak ó b  Suhranc *
Glinian, Jakób  Sehulinann z Buska, Sal. TMR11 
z Pomorzan, "Wei&smann z Zagóreezka.

W Czigaro, gub. tomskiej przebywają: Ivop- 
pel Berg'"z Trzcińca, Bcrler ze Stanisławowa, 
M. Brccbei z Kopyczyniec, Emil Brecher z 
Fiżborga Nowego, L ak  Cńandes z Mościsk, 
Izak Dingott z Myślatycz," M. lnibc- mar.n za 
Stanisławowa, Jakób Raab z Gorlic, Leib V as- 
ner z Ohyrzyna.
■ W Chartaowie, gub. ełiańkowskiej przebjrwa- 

ją ■ Winc Czapraiiski i Stan. Caykowski ze 
Lwowa, Marceli Iwanicki z?, Bron. Karczow­
ski, Stan. Kondra, Komunicki i Kaz. Kosoirski, 
Lekczyński i Kornel Lellw h ze Lw7owa, Paweł 
Wisz z Głogowa i Bron. Zabłocki ze Lwowa.

W Sumach gub. charkowskiej przebywają: 
Kaz Aleksandrowicz z ?, T. Gordaszewski le­
karz z Sambora, Ed. Hauser ze Lwowa, Olesiń- 
ska. nauczycielska z Wieliczki, Alena. Peten- 
ski ze Lwowa, Stokłosa w Wiśniowej, Bogu­
sław Serw7in z Bochni, d>- Czesław Thullie, ar­
chitekt ze Lwowa.

W Kijowie przebywa!ją: Pr. Bilck z '?, Mi­
chał Duzak z Doliny, Marya Fedoruk ze Sko- 
lego, Adam Gregorczyk z Monasterzysk, Eu- 
gemusz Gluziński ze Lw7o ta, Roman Galewicz 
ip Lwowa, di Zygmunt Halin, sędzia ze Lwo­
wa, Stan. Ihnatowucz- ze Lwowa, Kaz. Kędzier­
ski Zygm. Kwaśniały Wład. Earpf i Michał Ko- 
ziuba ze Lwowa, Roman Lewicki, st. radca są­
du kraj. i Julian Łańcucki ze Lwowa, i ni Le­
wandowski ze Stryja, Józef Lehrmann z Sam­
bora, Karol Muszkiet, Jan Matijów insp. i Wład. 
Michejda, adwokat ze Lwowa, dr Leon Stahł, 
wiceprezydent miasta Lwowa, Kazimierz Skul­
ski ząLw ow a, Fabian Sienkiewicz ze Złoczo­
wa, Michał Toepfer ze Lwrow7a, Czesław Treter 
ze Stryja, Eugeniusz Wojnarowski z Bełza, 
Wal. Włodzimii'ski ze Lwrnwa, Z. Zaruchowicz 
z Halicza i Stefan Ziembiński, urzędnik banko­
wy ze Lwowa. ' ; (D. c. n.)

Odpowiedzialny redaktor

S S i c ł i a l  E s m p i & L M U
Wvd&w«ai

j u *  t  l e s ł & a i e .  *
(Artykuły w tym dała!e poehodzą od reńateyi)

Szanow nem u Fizykowi w Mielcu, Dr. Wilhel­
mowi Kropaczkowi, oraz Szanownej Pani Do­
ktorowej Justynie Kropaczkowej składamy po­
dziękowanie za troskliwe zainteresowanie  się 
naszą pracą, zajęcie się naszym  losem przy mej 
i wygodami.

Bardzo nielicznym Probostwom, wszystkim 
Dworom i Nauczycielstwu ludowemu, jako też 
niektórym Gospodarzom w nowiecie składamy 
podziękowanie za bardzo gościnne przyjmowa­
nie nas..

Grupa szczepień przeciwko ospie w powiecie 
7 Mieleckim

Kraków, 1 maja 1916 r.____________________

Rządca drukarni L. B.. Górski


